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| wyjątkowych tylko wypadkach 
ocenić ich znączenie, wpły jw na | 


p vic emne y wp prost zbile się | 
ajz ziem „odwiecznie rosyjskich”, 
iskiemu nazwać | 
wschodnią część Galicji, szybko. po sobie ie, 


i a di na kishodzie ód frontu bo || | 
widzieli. W rozgrywających się. przed i >. 
ma wypadkach zapowiedź tego, oo ta- | 2 
arzeniem było pokoleń naszego naro- | 


w znoszeniu tortur i krzywd, oo budziło | 
wo i poświęcenie mienia i życia w wab | 
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ie cale dusilą naród, a zbliża. się chwila | 
ałenia z kajdan niewoli. Z. drżeniem, nie-- 
m, zapartym oddechem śledzili bieg ` wy- 
p - armje. posuwające się krok za kro- 
| — nieubłaganie — rozsypkę cofających |- 
wo ojsk rosyjskich. Każdy dzień zbliżał ich 
di, ki jedy symbol. Polski, Warszawa, | : 
ie z rra rki, m: wo- 
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Warimki, w | jakich | 


b e swietzolefino, abso: | 
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| ‘bova zanad. by góżńa było zacianawiść | 
się nad, tem, «0. „będzie, jak będzie i eo z tego | 


wyniknie. Nawet "wtedy, gdy grzmot wysadza- 
snych na Wiśle. mostów - rozwiał ostatnie złu- 
dzenia i jasno wskazywał, że są to pożegnalne 


salwy potęgi rosyjskiej, pod adresem złotodaj- 
-nej Polski, gdy pierwsi żołnierze niemieccy | 
świadomość: całej 
doniosłości tego faktu nie zbudziła się jesz- 


„wkroczyli w mury stolicy, 


cze. Martwota jakaś ogarnęła dusze i długie- 
go CZASU. trzeba było, by OAM się naród z pór 
„snu. 


"Trzy łata y Wieko trumny, w której. 


(złożono skutego łańcuchami białego Orła, pod- 
niés zwycięski. oręż państw centralnych, a 
|: królewski ptak rozpostarł majestatyczne skrzy- 
„dła i wzbił się do nowego lotu.  Wspaniało- 
myślna wola monarchów zbudziła naród do 
życia: samoistnego i dała podwaliny pod bi- 
dowę. wlasnego. gmaçhu 
1 tylko marzeniem było tajonem, stało się jat 


. Wskmzeszona do bytu Polska przestała być nie- > 
` wolnieg. Rodzi się państwo — dziś jeszcze w- 


„mękach i “bólu. Zadatek. życia jednak istnieje 

„silny i i rozwinąć go tylko trzeba, podstawy dać 
„MU silne, by na nich wzrastać mógł potężny 
gmach własnego państwa. | 


- Ten cud sprawił 5 sierpnia. A w przyszedł 


w dzień, że rozwiał mroki, otaczające nasze 
istnienie, żę. przyniósł nam życie, dlatego wiel- 
kim on. jest, niezapomnianym!... 
stanie w dziejach naszych, a przyszłe pokole- 
nia czcić 'go będą zawsze, jako ten granit, na. 
adu opan się gmach nasze. „Państwa. . 
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W dnin dzisiejszym mija trzy lata cd hvi- 


ti, gdy Królestwo. Polskie, a z miem i Warsza- 


„wa otrzymało | nowego gospodarza. Ileż złudzeń 


rozwiała chwila ta, a ile w zamian za nie obu- 


i dla dawnego gospodarza kraju naszego. Z 
chwilą upadku Warszawy: runął caly system 
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„rosyjskiej obrony strategicznej, opierającej się 


© linje Wisły. TI szerokie warstwy społeczeń- 


«stwa rosyjskiego odezuły, że jeżeli chwila ta 
„nie niesie może jeszeze. bezpowrotnie: przegra- 
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"wy dla niej samej, leez tylko na to, 
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oddania Warszawy”, w którym przygotowywał 
rosyjską opinję publiczną do możliwości odda- 


-nia przeciwnikowi „ze względów mądrości stra- 


tegicznej* nowych obszarów warszawskiego o- 
kręgu wojennego, „dla skrócenia frontu”. 
„Społeczeństwo . i armija — pisał — zachować 
winny spokój, gdy przeżywać będą musiały 
przykry okres nowych czasowych strat części 
terytorjum naszej wielkiej ojczyzny, Koniec 
wieńczy dzieło, to też w odpowiedzi na Czas0- 
we powodzenie wroga zespolić winniśmy siły 


"nasze", 


Organowi urzędowemu drielnie sekundo- 
wal ówezesny minister wojny, gen. Poliwanow, 
który w rozmowie z współpraco wnikiem mos- 
kiew skiego „Ruskiego Słowa” w dniu 1 sierp- 


nią scharakteryzował Warszawę, jako. „Słabe. 
| miejsce" Rosji. 


Minister powoływał się na 
świadectwo Napoleona, który za przymierze z 
Francją ptoponował Rosji w 1807 roku: .„Weżź- 
cie Prusy wschodnie i oprzyjcie się o. Wisłę. 
Weźcie Galicję .i oprzyjcie się o Karpaty” 

Wtedy jednak—-dodal minister ze smutkiem 


nie usłuchaliśmy tej rady i cierpimy dziś za to. 
- „Cofnąć się trzeba — pisała „Now. Wre- 
mia” w numerze z dn. 31 lipca — na przygoto. 


wana linję obronną Kowno - Grodno - Brześć 
Litewski, eo równoznaczne jest z opuszczeniem 
Królestwa Polskiego, z stolica jego Warszawą. 
Niema takich ofiar, którychby się nie poniosło 


o G Ł 5 e z E x IA 1 W i Królestwie Polskiem, | 
Zwyczajna: 65 fen. za wiersz petitowy Jedan (na 
stronie sześć szpalt). 


10 ten. za wyraz, najmniej 1.00. Mk. 
Nadesłane (po tekście): Mk. 1.50 za wiersz pełitowy (str 4 szp. 
Nekrologi: 3 Mk. za wiersz petitowy (str. | szp.). 

"2 dziala handlawym: Mk. 1.75 za wiersz petit. (str 4 (szp 


pa Ta. 


mkowa 11; OTAZ W Sosnowou, Kaliszu 


części jej do linji rzeki Warty, pomiędzy Kali- 
szem a Częstochową. Pozatem Niemcy propo- 
nują Rosji, aby porozumiała się z Anglją i 
Francją w sprawie warunków likwidacji woj- 
ny. Posłowie podkreślają, że Niemcy, widocz: 
nie, bardzo są wyczerpane, jeżeli w chwili za- 
jęcia Warszawy proszą o pokój. Koła politycz» 
ne zapewniają, że propozycje niemieckie pozo- 
stawione zostaną nietylko bez odpowiedzi, ale 


-i bez rozważenia”, 


dla osiągnięcia celu — zupełnego i i ostatecznie- 


ge zwycięstwa nad wrogiem. Wyjaśniła się mi- 
łość wzajemna dwóch sióstr słowiańskich: Ro- 
sji i Polski, które po długich latach nieufności 
i nieprzy. jaźni poznały nareszcie pokrewień- 
stwo swoje, tak niedawno znalezione t rado- 
śnie powiłane. Promyk madziei tli jeszcze i my, 
pełni niepokoju o los bolejącej Polski, raz jesz- 


cze powtarzamy modlitwę: . „Jeżeli to możliwe, 


niech ominie ją i nas ta czara”, Jeżeli jednak 


upadajmy na duchu i i wierzmy, że miedaleka 


chwila promiennego . zwycięstwa! Ojcowie na- 


sl, bracia i dzieci, łącznie z dziełnymi sprzyś 
kupią ludr- 
kości nowy pokój, pokrewnej zaś Polsce sław- 
ną, jasną przyszłość”, 

BA Znany publicysta z „Rusk. Slowa“, 


dzi, że Niemcy właściwie nie pożądają Warsza- 


ażeby 
przez zajęcie Warszawy dobić się upragnione- 


go pokoju, „Gdy Niemcom potrzebna była — 
pisze — Warszawa dla Warszawy, nie miożna 


było jej im oddawać. I nie oddaliśmy! Dziś 


-ona im już niepotrzebna, jako Warszawa. Po- 


- rzebmy im jest pokój z Rosją w Warszawie! 


„nej, to w każdym razie odegranie się wyilu 


4 „CZA. 


Nie od rzeczy wobei tego będzie może do- 
wiedzieć się, jak opinja publiczna w Rosji 
przyjęła doniosły ten w dziejach wojny obec- 
mej fakt. Oddzieleni morzem bagnetów, nie 
mogliśmy w swoim czasie poznać głosów pra- 
sy rosyjskiej o oddaniu "Warszawy. . 


na tyle przezorny, że zachował urywki niektó- 
«ych poważniejszych organów ówczesnej "pre ~ 
"Sy rosyjskiej, pozwała nam dziś "podzielić się. 
«© czytelnikami wyjatkami, które dla niejedne- 


jar- R go stanowić będą niewątpliwie cenną naukę. 


Urzędowy za czasów carskich wojskowy 
organ rosyjski „Ruskij Inwalid”, 'niepomny 
„dytyrambów, jakie w październiku 1914 roku, | 
"po odejściu Niemców od Warszawy. wypisy- 
"wał © donioslości strategicznej warszawski, pgo 


y | okregu : wojennego dla systemu obrony rosyj- 
a, | „skiej, jal jeszcze na dlugo przed opuszezeniem 


-Nnaji Wisły przez Rosjan dowodzić, że Warsza- 
"iwa to kula u nogi strategji rosyjskiej, że opi 
nja taka była zawsze powszechną, Że Warsza- | 
wy. Rosjanie nie mieli nigdy zamiaru powa- 
żniej bronić i że jeżeli mimo to stało się ina- 
czej, to był to tylko gest wielkiego księcia Mi- 
-koaia Mikolajewieza, z zadaniami Strategji nie 
wspólnego hie mający. = 

-W numerze z dn. 30 ipia 1915 roku. Ti 
walid" zamieścił arty kut p. t „0 konieczności 


Powrót , 
Pa wygnańców z Rosji, z których nie jeden był | 


> 


I oto teraz ujawni się, 7 calej wspaniałości nie- 


złamana potęga Rosji, i będzie to najwięl ksza 
za cały czas SB IAA wojny. porażką „Niemców, 
gdy Rosja cała od końca do końca, jak olbrzym. 


miezwyciężony, nie drgnawszy nawet na wy- 


padek, gdybyśmy oddali Warszawę, spokoinie 
odpowie Mackensenowi: Otóż. jesteście i w 
Warszawie. a pokoju niema! I nie bedziet. 
Do zupełnego rozbicia Niemiec!" 


Dnia 6 sierpnia dzienniki ranne przynio- 
sły nasiępujecy komunikat urzedowy sztabu 
głównodowadzego: „2 uwagi na położenie D- 
gólne, wojska nasze, znajdułace się na zachód 
"0d Warszawy, otrzymały rozkaz odejścia na 
prawy brzeg Wisły. Zgodnie z otrzymanem 
dcniesieniem. rozkaz ten został wykonany. 
Wojska, osłaniające Warszawę, dn. 5 sierpnia: 
Q godz. 5 rano odeszły, bez nacisku ze strony 
przeciwnika, na wskazany im nowy front, wy- 
sadziwszy za sobą w powietrze wszystkie Mo- 
sty na Wiśle”. ej 

Tegoż dnia dzienniki peleisbuedkie zamie- 
Sily wiadomość następująca: „W kuluarach 
Dumy obiegała dziś Uporczywa mogłoska, że 
_Niemey zwróciły się przez Konpenhagę do rza- 
AU rosyjskiego % propazycia zawareja pokoju. 
Według informacyj posła Ki awalewskiego, ZA” 
ezenpniętych, jak zapewnia, z kół minister jum 
Spraw zagranicznych, Niemcr zaproponowały 
następujace warunki pokoju: Niemev ustepuja 
Rnsji całą Galicie ze Lwowem i Przemyślem. 


i opróżniaja Polske. z wyjatkiem zachodniei 


sądzonem mam będzie doświadczyć tego, nie 


l były 
duchowny, Pietrow, w ob: szernym artykule, Ta- 


dziła nowych nadziejt... Nie ulega watpliwo- mieszczonym w numerze z dn. 28 lipca, dowo- 


m że chwila ta miała epokowe znaczenie dla 
szłych,, mrokiem tajemnicy dziś jeszcze po- 
krytych losów Polski, Miała ja jednak również 


Opinia publiczna w Rosji miała snać do- 
syć czasu do oswojenia. się z myślą utraty War- 
szawy, to też wiadomość urzędowa, potwier- 
dzająca obawy, nie wywarła już poważniejsze: 
go wrażenia. Widać to z głosów prasy, które 
są zarówno nieliczne, jak lakoniczne i obojęt- 
nę. Trzeba było przygotowywać opinję do no- 
wych strat: Kowno, Grodno, Modlin, Brześć 
Litewski i cały szereg innych punktów was 
rownych każdej chwili podzielić mógł los War. 
szawy. To też „Now. Wremia” odezwało się na 
komunikat o opuszczeniu Warszawy krótką 
tylko notatką redakcyjną, że smutno wpraw= 
dzie bardzo rozstawać się z politycznem ogni- 
skiem kraju, t- į Warszawą, -skoro jednak 

względy strategiczne tego wymagały, to.. tt 


następuje powtórzenie znanych wywodów 


„Rusk. Inwalida" o zbyt wydłużonym froncie; 
przykuwającym zbyt wiele sił i t p. 

Nie więcej miejsca poświęciła pożegnanińi 
Warszawy kadecka „Riecz”, która skorzystała 
z tej okazji, ażeby wezwać społeczeństwo do 
zespolenia się dokola Dumy, w celu | zaopałrze- 
nia armji we wszystko niezbędne i usunięcia 
braków. „Warszawa obowiązuje, — kończył 
dziennik. — Złóżmy dowód, że obowiązki na- 
sze znamy i potrafimy je wyzyskać”. i 

Z instytucyj publicznych rosyjskich jedna 


tylko moskiewska rada miejską uważała za 


stosowne wyrazić współczucie Polakom, e po- 


"wodu utraty. Warszawy. Telegram. rady, przes 
-słany na ręce przewodniczącego koła polskie- 


go W Dumie, oraz członka Rady państwa Sze- 


"beki, brzmiał: „Moskiewska Rada miejska, pel- 


na ufności w miedaleki trium? prawdy, śle gos 
Tace pozdrowienie narodowi polskiemu i wy* 
raża niezłomne przekonanie, że chwilowa, 


| "wspólna utrata Warszawy bardziej jeszcze ze- 


spala i utrwala bratni sojusz narodu polskie- 
go i rosyjskiego i budzi entuzjastyezna i nie 
złomną gotowość walczenia razem do awyjelęke 
kiego końca". 

W kilka dni po zajęciu Warszawy przez 
Niemców dzienniki peiersburskie i moskiew- 
skie pelne były „korespondencyj własny ch” z 
pociągającemi dla każdego wygnańca tytułami: 
„Odejście Rosjan od Warszawy”, „Odwrót war- 
szawski*, „Praga bez Warszawy”, „Niemcy w 
Warszawie”, „W Warszawie“, 

Próżno jednak spragniefi wieści o kraju 
wygnańcy szukali w korespondencjach tych 
czegoś pocieszającego dla siebie, czegoś uspa- 
kajającego, lub choćby prawdziwego tylko, 
. Rozdmuchiwane do niepr sM pododnych TOZ. 
miarów fakty, w wielu wypadkach wręcz klam 
liwe, potęgowały jeszcze niepokój o los pozo 
-stalych w kraju majbliżs szych. Dla przykladu 
przytoczymy. niekióre wyjątki z owych „kores- 
pondencyj własnych,  wypisywanych przy 
biurku redakcyjnem w  Polersbuzgu, Moskwie, 
czy Kijowie, 

Korespondent wlasny „Rusk. Slowa“ w te- 
legramie z Bialegostoku, donosi, na podstawie 
| szekomo opowiadań zbiegów, którzy opuścili 
Warszawę w ostatniej chwili, o olbrzymich 
pożarach, jakie szalały na przedmieściach War- 
sząwy. „Od pocisków niemieckich — RE z 
uci ierpiaf zwłaszcza bardzo Mokotów. Budynki 
splonęły wszystkie, co do jednego”. 

Petersburskie „Więczernoję Wrejnia”, wy- 
dawane przez Suworina, tak opisuje wejście 
Niemeów do Warszawy: „Ulice były puste, 
Niemey wchodzili przy dźwiękach mazyki, nikt 
„jednak nie wygladał z domów. Powitanie ta- 
kie rozgniewało nadzwyczaj księcia bawarskie- 
go. Na rozkaz jego wezwany zosiał arcybiskup 
katolicki, któremu xsiążę w ostrej formie wy- 
razil niezadow. olenie z powodu iak iego powita- 
mia. Obecnie arcybisk cup wywieziony został do 
„Niemiec, Niemcy. ziawszy zakładników. dü- 


9, 


Kóhywać zaczęli rewizji. W pierwszym danii 
było wiele aresztowań. Pod wieczór pijani żole 
mierze niemieccy wyprawiać zaczęli »"wantuurye 
W niektórych dzielnicach miasta rozis oly sig 
strzały karabinowe. To pijani żolnierza, niew, 
mieccy strzelali do spokojnych mieszkan. v. 


Niemcy w pierwszych dniach zażądali CM A, 


broni, poczem przystąpili do dokonania do- 
ikładnego spisu ludności, Część mężczyzn wi 
wieku od lat 18 do 50 
pania okopów. Komendant niemiecki zawiado». 
mil, że w dniach najbliższych. ustanowiona go». 
sianie wysokość kontrybucji". , 

W tym samym mniej więcej tonie i stylu 
utrzysnane są i inne „korespondencje wlasne" 


o wypadkach w Warszawie. Zainteresowanie 


zresztą niemi trwało w Rosji niezbyt dlugo, 
Padaly kolejno: Brześć Litewski, Kowno, Gro- 
dno i tyle innych miejscowości; Warszawa 
szła powoli w zapomnienie. 

Zapomnieć o niej nie mogli i nie zapomie 
nali tylko wygnańcy, dla których oddanie jej 
znamionowało odcięcie, kto wie, na jak dingo, 
od swoich najbliższy eh. 

Rosyjską opinję publiczną trapić zaczęła 
nowa. nieznana dołąd ani w Rosji, ani wogóle 


na świecie balączka. Była nia sprawa wygnań: 


tów, tak zwanych pospolicie „bieżeńców”, mie 
ma prolostów ze strony prasy palskiej, że to 
nie zbiegowie, lecz wygnańcy. a właściwie nar 
wef zeslańty. przymusowo wypędzeni % sie- 


dzib swoich, którychby wielu dobrowolnie nie 


opuściło, „Ruskoje Słowo” zamieściło w sprae 
wie tej obszerny artykuł p. t. 
na podsławie sprz „wozdania posła do Dimy, 
Pankiejewa, delegow anegn specjalnie pzez 
związek miast dla zbadania położenia wyghań- 


50 wysłana została do sys. 


| 
|: 
| 
| 
| 


„Potok ludzki“ 


ców. Stało się to na skutek bardzo energiczne. - 


go domagania się wplywowych polskich kér w. 
Moskwie, z Lednickim na czele, do których de 


chodziły przerażające wprost wieści o połyże- 
niu wygnańców. .. 
związku miast okazało się, że wieści te nie 

były wcale przesadzone. żę 


„Widziałem — piszę delegat — olbzwj RE 


bbraz wielkiej wędrówki narodów. Na olbtzy« 


miej przestrzeni ludzie i bydło posuwają „się 


powoli drogą gęstemi, zwartemi masami 


Wsród wygnańców olbrzymią większość stąno- | 
wig kobiety, dzieci i starcy, Cała ta masa Nas > 
rodu przed. miesiącem już ruszyła z miejsca ` 
i posuwa się powoli ławą, zatrzymując się pa 


drodze do ostatniej możliwości, nie traci bas 


wiem nadziei, że powrócić bedzie mogła i, GG 0 
miejsce rodzinnych, skąd ją wysłano. W ii jagie w 
doby przechodzą nie więcej, jak 10 w, farsi, a: 
Nocują wygnańcy 'w lasach grupami, pozyjiójni- 
nającemi tabory cygańskie. Poszczególne abo» 
Gy bywają bardzo liczne; składa sie na nie - 
czasem parafja cala pod przewodnictwem. po 


boszeza. 


„„Masowy ruch wygnańców przybrał takie 


£ozmiary, że okazała się nieprzygotow. aną doń 


ani ludność, ani administracja miejscowa, ; Na 


drodze pochodu wygnańców bywają wypadki 


miszozenia pól, oraz -samowolnego zabierśnią 
produktów u ludności. Zauważyć się daje i nas 


iuralne zaostrzenie się stosunków pomięć Lzy, 


wygnańcami a ludnością miejscową. Przyczyną 
tego zaostrzeną są ziemniaki i woda. Włościa- : 
tów 


nie miejscowi przy zbliżaniu się wygm 
zamykają studne na kłódki, tak, 2e wygnańcy 

czasie postoju w lasach zmuszeni są głsić 
Roy wodą brudną w kałuży, £ i 
leśnych” o 


GŁ dat 


Dla ścisłości dodać należy, że wpa ki | 


zabierania samowolnego fm 
ci miały istotnie miejsce, 


niszczenia pół i 
duktów żywności 


niejszych grup wygnańców pod gołem niebjetn; 


częściowe zniszczenie pól okazało się tu £ owe * 


dzie nieuniknionem. Nie wygnańcy jednak 
winni byli, że im innych noclegów 


mia produktów żywności, to chodzi tu o zi 

niaki, które złodniali wygnańcy — żywawści 
bewiem po drodze nigdzie nabyć nie mogi: — 
wykopywali i tuż zaraz na miejscu najczędiej 


w sianie surowym spożywali. W zamian a io 


włościanie odmawiali im wody, witali ich z ki- 


jam i eepami. I to poseł do Dumy, Pankejów, | 


nazywa „naturalnem* zaostrzeniem się ‘star 


Bunków. Odmawianie wody nie było zrąszią 


najw iększą przykrością tułaczy naszych, którzy, 
g ziemi, ZA R „> ke isine pic» 


Hefi 


Układ tio - edi 


wy: 


Do Paryża nadchodzą interesujące vindos Ha 
ust amerykań- 


a a E 
skich, o tr adu między Amery a 
mami. 1) Wybudowanie : Ea lez 
jennych na wybrzeżu chińskiera: 2) Przyjęcie 
Cbiiezyków do amerykańskiej ROA WGA 


jennej, celem ich wykształcenia; 3) Wspiiłuz 


dział Ameryki w ukształtowaniu i wybudywa- 
niu chińskiej fety wojennej, której ma być 
dosianym oddział łodzi podwodnych i 4) Wys 
śsziałcenie chińskich oficerów przez frapet 
skich instruktorów w Ameryce — a także mnós 


stwv umów gospodarczej natury i koncesyj ko- | 


łejowych na zasadzie chińsko-amerykańskiej 


ta.;j telegraficznych bez drutu w Chinach. 
Dstrze tej umowy. skierowane jest przeciw Ja: 
poui s% 


Ze sprawozdania delegata 


wye i 
wolane jednak zostały. okolicznościami, odligy- | 
guańców niezależnemi, W: czasie noclegów lidze j 


nie prago- 
tuwamo. Co sę zaś tyczy samowolnego a. 


„Ziircher Morgenzejtung" donosi Z Gene- | 


cz 'jemności, jakoteż urządzenie pewnej liczby 


czierech portów wə f 


i wschód od Boissons) i 


zostalo 


„nie jest jeszcze 
w istocie ilość znisze zonych. okrętów jest 


5 


a Peitedrielek 


IRZĘD 


Kom unikat iemieGk2 


KO KUNIKAT 


mg 


Berlin. (Urzed owo) Wie Jka kwa- 
te ra. główna donosi 


Zachodni teren walk, 


Grupa wojsk następcy tronu. 


Fuprechtia. | 


Podczas ńócy ” 
dzialalność artyleryjska, która na po- 
łudniowym zachodzie od Ypres i z 
obu stron rz. S$omme chwilami przy- 
bierała na sile. Z obu stron Albert, 
bez wpływu ze strony nieprzyjacie= 
la,- posterunki nasże, znajdujące się 
na zachód od rz. Anere , cofnęeliśmy 


na wschodni brzeg- rzeki. W pomyśl- 
nych walkąch na przedpe Jach na po- 
łudniu od strumienia Luce i na po- 
łudniowym zachodzie od Montdidier 
wzieliśmy jeńców. ` 


Grupa wojsk niemieckiego nas 
stępcy tronu. 


© Nie bylo żadny ch działań wo- 
jennyeb. | s 
Nad rzeką A isne (ua Bia oč 


"nad rz. 
Wesle znajdnjemy się w kontakcie: 
bojów; vm Z nieprzyjacielem. 


namowa maii Don 


* Potni Biih ndniósi 28- me 


| zwycięstwo napowietrzne. 


Pierwszy generti-kwwaterinistry 
ARCO 


- Komunikat turecki, 


„Konstantynopol, 3 sierpnia. 
Sprawozdanie kwatery E. z doja 


-2 sierpnia: 


Front palestyńdski. "Na wiata” 


odcinkach frontu walki artyleryjskie, któ- 


re chwilami przybierają bardzó gwałtowny 
charakter. Na terenie nadbrzeżnym i na 
zachód od drogi Jerozolim a-N ab u- 


lus zostały odparte. nieprzyjacielskie od- 


działy wywiadowcze. W zachodniej czę- 


į ści doliny Jordanu rozwinął się gwał- 
'towny ogień pomiędzy naszymi i nieprzy= 
„jacielskimi posterunkami. 


który też wy- 
wołał dłuższą obustronną kanonadę. Rów- 
nież i 


zazwyczaj, Nasza eskadra lotnicza rzu- 


"cała z dobrym skutkiem bomby na obo- 
zowisko powstańców na zachód od Maan. 


Front wschodni, W: północno- 


zachodniej Persji wojska nasze uwol- 


niły okolice Urmji od band armeńskó- | 
nestorjańskieh, znajdujących się w bliz- 
kim. związku z anglikami. Nasze eddziały 
kob adena zajęły miasto Urmję. 

Na poz frontach sytuacja bez 
mjau. 


2818 parowców | na dnie morza, 


Berlin, 4 sierpnia. 


Bia y 


Wiadorg podawane przez dzien- 


(niki novtraihe i koalicyjne stwierdzają, 


że w | ś4ceiągu ostatniego roku wojny | 
zatopionych: przez działania wo- 
jeune, bądź też zaliva io skutkiem niesz. 
ezęśliwych wy padków parowców 1827, ża- 
glowców 672, statków rybackich 287 i lo. 


dzi motorowych 27, Razem więc 2818 
statków uandlaw gl i pasażerskie: Na. 
| leży. wszakże przyjąć, żę. obliczenie to- 


sejsłe | calkowite iże 


znacznie większa, 


-Uchwala senatu irae 


Paryż, 4 sierpnia. 


Senat przyjął, uchwalony już. -przez 

per amani, projekt prawa ò powołaniu pod 
roń RPA z rocznika 1920.: 

Izba cdroezyła sie do dnia 5 września. 


Dokoła zamachu kijowskiego, 


Kijów, 4 sierpnia 
„Doniesienie Biura Wolfa: - 
Śledztwo w Sprawie zamachu na ge 


nerała von Eichhorna trwa nadal i do- 


prowadziło do szeregu. nowych. areszto- 
| Szczegóły nie mogą być -narażie 
- "adane. Zebrane dotychczas dane pe~ | 


"war. 


-i konang: 


dnia 4 sierpnia: | 


wzmagająca się. 


na wschodnim brzegu Jordanu. 
"działalność bojowa była znaczniejszą, niż 


„1918 to. 


sierpnia, 


zwalają. stwierdzić, 
| przez Gr; zeniaseję socjalistów-re-- 
wólucjonistów, pozostająch pod wpływa- 
mi koalicji, Przypuszezenie, że. przy naj- 
mowaniu sprawcy, odegrały dużą rolę pie- 
niądze angielskie, zdaję się: Are. p 
eski. >. | 


p z 


przere.ańa, 


Haga, 4 sierpnia. 
Angielski naczelnik poczt komuni- 
kuje, że, z powodu rozporządzenia. rządu 


ac telegraficzna pomiędzy Ro- 
sją i Anglją. 
det jest z czerwonym terorem, gapo- 


RAI Y. przez BER i Lenina: 
A 


Hngiels ska gotowość. do pokoju., 


" Rotterdam,. 4 sierpnia. 


er za 


nosi z Londynu: 
© W izbie gmiu King rajal, Gzy mor 


glądęm, czy też wyraża zdanie gabinetu 
lu szybkiego polepszenia widoków. wo- 
jeńmych poczynione zostały: kroki zmie- 
rzające dó zbadania. 
Law. odpowiedział, że 


rowego. Bonar 


“Smiri 


gląd. Rząd angielski jest jednakże zaw 
sze w sotów” zbadać propazyćje, aiożliwia- 
jące z ZAW arcie zadaw alniającego aa : 


-Cholera W Petersburgu. - 


Sztokholm, 4 sierpnia. | ć 


: Z Petersburga donoszą, że opróźnio- . 
BO szpitale że wszystkich chorych w ce- 
lu umieszczenia w nich tyłko chorych na 
żue obowiąza- |. 
na. są przewożić chorych ua cholerę do | 
- Fomiędzy. Coram sanane się |. 


cholerę. Fiamwaje elektr$cź 


szpitali. 
| Maksym  Borkij, 


mea a 


W 


i nj ain istin Kii 


sie od dn. 8-go do 26-go lipca komisja 
"sady ustroju EE Królestwa 
Polskiego: 


nie „ dwolste: Należy unikać zasadniczo 
 jowej. W tym względzie komisja podzie- 
|la pogląd rządu, iż nie może być przeciw. 
 stawień między sprawami miejscowemi a 
ogólnemi. 
rózbieżność celów 
wych oraz administracji państwowej. 


2) W myśl popredniego. postanowie- 


Fais należy możliwie skojarzyć i uzgodnić 


administrację. państwową i władze samo: 


rządowe,. stojąc na gruncie uznania konie-. 


ozności „rozwoju samorządu: : 


O. meman 


stępujące: a) ministerjum, dh i aGtzói 
two, ©): powiat. 


Sa to nazwy y tymendsówo, jószczo nie 
ustalone. e 


4) W dziedzinie. saliorządowoj: 
"uwiązek komunatny powiatowy, bi. rada 
wojewódzka. c) ministerjum. s 


+ „SIĄ zasadniczą i najniższą jednostkę. 
"| uważać naeZi gminę Samorządną według 


wzorowych organizacji tero rodzaju, ale 


z zachowaniem warunków miejscow yeh: 
Związek komunalny 


i i zaktógu: atrybucji. 
"Rada 


wojewódzka pa gje 


„składać 


z delegatów sejmików i.ma ona mieć cha- | 
rakter iastytueji nadzorczej nad zw jążkiem 


| komunalnym pierwszego stapnia, czyli po 
wiatowym; ma też rada wojewódzka nie- 


| które atrybueje uchwałodawcze -w dzię-. 
dzinie komunalnej, peie zakres. q 


„władzy sejmików powiatowych. 


| tntytnoji sądów. wach x 


= wygłoszona w dniu 17 maja w Glasgo- | 
wie przez Smulsa jest. osabistym jego po- | 


| wojennego. King zapytał: dalej, czy Wee. 


osiągnięcie niezwłocznego „pokoju hono- 


(6 Na pięciu. gowiedzaniawk: W kosa 


administracyjna ustaliła :następujące za- 


=): Władze pówińiy” być jednolite. a 


„dwoistości w tworzeniu administracji kra- 


Niedopuszezalna jest również |.. 
instytucji samorządo- | 


'8) W dziedzinie. adiinisteaoji p: pań-- 
Stwowej. uznano za niezbędne stopnie na- 


la) 


że zamach zastał: wy- | 


konnkacja Magrato msi ja Miela : í 


rosyjskiego, została „przerwana prywatna | 


Wiadomość: ta w Angiji | 


„Nieuwe Rotterdamsche Courant“ do: : 
ZO o| ska, w Lublinie zaś i Kaliszu szkoły ż 

| skie. Go rok będą otwierane kolej 10 

sy wyższe. ża 


czy jest móżliwem , dy. Miejstiaj, 


„skiego. 


wyrażał tylko swój osobisty po= ņ 


3 Toe organizatorów zjazdu. 


> lać 0.1W.B. p 


| wiceprezesów. pp: 


z AE 


pye ną, 


|tor odwiedził 
"lieb kolonjach w. okolicy 
Nasielskiem. 
w okaliee W ;szogrodu 

-| pod Modlinem i na miej 
"0 nieszczęśli wem wada 
| znajdują | 
przed Bata: na laty z < domu i zagród. vo 


ewei, a byli wypędzeni, a obecnie 
| ARA ezi swe : 
“Dalej komisja zaleca Zaprów: adzenie | EE 


a wszystkiemi. r cemiyrantami 
ch i ieh’ rod En 
006 imi, dodawał otuc sinas 
oni fra w miejscach 
igr Th tej Pomocy, 


| Kalendarzyk 


Tuna. 


| K. hr. Raczyński, 


tłumaczył, że był wtedy wzburzony. 


„rabinicznym 


| „Momentu“ u“ 


'sięcy 
"nie do Polski nie 
-w polskich 


i tembardziej, 
kować. się tymi, którzy juz powrócili. a 

powiatowy kedo 
misja . administracyjna uznała za prakty- | Faj 
cezniejszy: ud: rządowego brejektu woje- | 
| wództwa ze zmianami co do nrganitagji | 


WARSZA A Ą 


D ziś: N. M. P Son 


imieniny. 
a utro: prem. Pańskie. 


Rocznice. 
1419. Władysław ask. rażony 


FT72. 


Postanowienie Tigo rozbioru. Polski. AR 
1364. > 


"Stracenie ozłonków. rządu” narodó- > > 


wego polskiego, 1 na stóku Lgyfaacii dak Ry 


W 1 


L ministerjurm c oświecenia. E e 


(o) Ministerjum oświecenia otwiera o. 
w Warszawie od nowego roku szkolnego a. 


_ | klasy wyższej szkoły średniej dla b. Wap” ~ 
-skowych polskich, 


„potrzebuj aeyeh | 


kształcenia średniego. o. AE 1 
Ministerjum oświecenia. otwiera. AR 


'nówezo roku szkolnego trzy nowe szkoly R 
„| średnie rozwojowe z dwiema: lub: tr 


klasami niźszemi. 0. 
'W Warszawie pówstanie uko 


Ministerjum oświecenia upaństwowi ASA 
od nowego roku. szkolnego 18 szkół śred oo o 
mich: 3 w Warszawie i 10 w różnych ne PE 
stach Królestwa Polskiego. | a 


| Zjazd sportowy. e > i 


IO Pod przewodnictwem prezesa. Ra- IE 
sędziego Ienacego - Baliń-. | 
odbyło sie w siedzibie - Zarządu. SE 
warszawskiego Koła sportowego pierwsze | 
posiedzenie głównego komitetu zjazdn <- 
sportowego, projektowanego na drugą pó SCE 


towe września r. b. w Warszawie. 


P. Baliński wyraził przekonanie, że 
władze miejskie niewątpliwie. popra i usi ; 


Program zjazdu zatwierdzono: o0 
` Komitet główny zjazdu. stadośią: f 
n. . Antoni „Ponikow 
minister zdrowia. ubi. dr. Wi 
ko, prezydent da Drzewie 
Rady Miejskiej | 
pp: A, br. Potocki, 


A k 


piehia, ART. Sino 
Popowski, L Stillerowa, 


| dr T. Drabczyk, W. Lilpop, ©. en 


ski, Z. Dekier, K; Biernacki, - zdr R. Ba 


i || bsthner, dr. W. Horodyński, L: Jaworski, - 
H. Jeziorowski, W. Jac! tniewicz, "8. Pedy 
| kowski, 


Poki eo. 


E. Rauer, 


E. Lindeman, A. Makowski. 2 
Herse, dr. W. Osmolski, "R. AE 
C. Olszewski, L. Piętka, H. PABOWENU 
L. Stodolski M. Szereda, S, = 
Szezepkowski, M. „Szlesser, | 5. Wotowski a 
i I Wadowski = an: 
=- Do prozydjum komitetu - powołano: * 
na.prezesa p. Ig. Balińskiego, na 33h 
R. hr Raszyśskiego, 1 
L. Jaworskiego i I. Szellera; ha sekre- © 
tarza p. W. Lilpopa, na zastępozynie Ra- 
Kkretarza p. Izę Stillerową, na skarbnika |. 
p. 5. Kleczkowskiego, na zast. e L Was 
dowskiego. ; = a 
Dalszą prace - SERALIEACJJIIĄ gówie Ę 
rzono komitetowi ia tali: zjazdu, . m 


Kłamstwa o p. Pietierze. | 


(5) Żargonówy „Moment“ doniósł, że 2 
poseł do Rady Stanu p. Pfeffer, weżwauj 
przed sąd rabinów w sprawie. swych. mów, = 

Fan 
sądzie ARE 
nad sobą. nie nie wie; nie 
był przed. sąd taki wzywany, więc. i 
tłumaczyć „Ale nie mógl. Cała „wiadom ŚĆ 
jest fałszem. | 


Pfefier oświadcza, że 0 żadnym 


Wstrzymanie uchodźców. . ic 
0) „Moment* donosi: Paniewśż na gra- 
niey Rosji i Polski zebrało sią kilka tys 
osób, których- Jdrazu wysłać wzpóle 
fożna, przeto twierdzą. 
| kalach- państwowych, Że po» © 
wrót będzie musiał być powstrzymany,- SA 
iż najprzód należy zaopie-.... 


Reemigranci niemcy. 


o „Deutsche. Warschauer tg 


eo 
sze: W dniu 23 lipca p. ? 


generał-guberna- > » 
teemigrantów - niemców Ww. 
Modlińa ipod =o 
w dniu 1 h. m. odbył podróż « // « 
oraz nizinè Wisły a . 
seu przekonał sig = 
w Jakiem a 7 


zagrody w części zniszczone. oj. 


hy i obiecał pomoc, któż. 
potrzeb ujących - "naj bar- D 
już jest ża 


z m aieea 


> ostatniego: R 


RO Po tiiki dzień 5 sierpnia za- | 
isal sie w dziejach naszych. Raz, gdy |- RE 
h M D | u przewozu chorych, pracownicy. i. służ- ła 
bas "kamery. „dezynfekcyjnej, 
$ sókoji.. kobiet, . qranownioy, domu igala: |: 
noge i lekarze -BARISAFNI. | 
od Państwa Polskiego 3860 mil. kwadra- | ż 
towych z 4-0ma przeszło miljonami lnd= | 


Rrzeczpospolita przejęła straszliwą tra- 
„ gedję pierwszego rozbioru, kiedy to w 
dniu tym w roku 1772 ukazał sie mani- 
fest. okupacyjny, zapowiadający oderwanie 


ności. Raz drugi, gdy na stokach cyta- 


deli warszawskiej w roku. 1864 zawisło RE 
"na szubienicy pięciu wybitnych członków | nin 
' Narodowego ostatniej 


zbrojnej W o wolność Ojczyzny, a 


mianowicie: Naczelnik. Romuald Tencent. 


Roman Zuliński, 
Toczyski i Jan- Jeziorański.: 
gdy przemoc rosyjska, gniębiąca - przez 


„wiek przeszło naród, który żyłki. „chciał. 


żyć życień wolnem i niepodległem, zo- 
stała w roku 1915 złamana przez -oręż, 
nie polski, "lecz obcy, i odeszła z stolicy 


5 naszej, pozostawiając za sobą zgliszcza i 
vainyi przekleństwa, które szły za nią aż. | 


zawiodły ją tam, gdzie, poniósłszy ostat 
nią klęskę, . padła "bezsilna i skrwawiona, 


trznej, t 


los aziejów alek która  prEyWYAIO 
: tylko- klęsk i niepowodzeń, | 


która ju o z rozpaczą umiała spoglą- 
dać za 8 | przed siebie, dla której | 
| zdały. się już narazie zagasnąć naja klej- i 
sze nawet, promienie\nadziei. | 
Dwa z mocarstw, które ongi przy- ja 


k padków, powołały znów Polskę do samo- 
istnego życia państwowego, kładąc pó- 


„dmąliny pôd Jej przyszłą Wolność i Nie- | 
A trzecie — to, które zagar- | 
- neło. naj większą część Polski, które przez |. 


„brutalną no-  wahorowai: na tyfus plamisty, w ostatnim F 


„| zaś tygodniu: zanotowano zaledwie cztery | 


 podległość. 


długiej długie lat dziesiątki 
gą przygniatało Jej trumnę, 
w gruzy,: stając się łu yo 
g! obiło, a` igraszką „własnej. bi 

krwawego - upojenia: rozkutyć 2z 
di Mass: <A 


samo | ransżo 
h, któr 


A los, jaki spotkał pięciu. męczenni- ; sżkarlatynę—19, dyiteryt—6, dezynterję— 
20 Ï zimnicę (malarje)—18, 
tych, którzy: węzoraj. jeszcze niemal rzą- | Łom powo ja Ai a m „nłekeyjne: 


ków ostatniego powstania polskiego, stał | . 
„setek, tysięcy | 


sie ud ziałem dziesiątek, 


dzili miljonami i panowali ma nimi. lnie 
Żi 


oszczędził on i najwy d 
nich. Mocą wyroku wlasnego- Te 
` ki jego synów padł. ostatifi samoyładęa | 7 


Wszechrosji, Opuszczony, 
bezsilny, oddany na łaskę i niełaskę naj 
 nędzniejszych z nędznych, mających. dlań 


jeno pogardę i nienawiść, a ani za „grosz. | 


żalu, lub wsp ółczucia. - 


I jeśli podczas tracónia naszych me- Saied 
erenników wszystkie serca polskie biły jesoj.. 
"dnym wielkim bólem i jedną wielką po- 


slólną rozpaczą, to w ów. dzień,: gdy 
nal, zmiażdżony gniewem dudu, 


nad dnim naród i śmierć. jego nie stała 


-- się. świętością, której wspomnienie poko- po: 


lenie za pokoleniem „przechowywać BĘ, 
dzie jako: telikwię najdroższą. = 

".. Mikołaj Romanow umarł, by umrzeć. 
sA pasi męczennicy, którzy uwierali. z rąk 


sług dziada jego, umarli by żyć wiecznie, | 
Ba. . prowadzić naród Swój W. „przyszłość 


p ua i szezęśliwą, - zz 
= ; „Pirsdiwą jest ironja dziejów: HI 


Ja szczepieniu ochronnemu : przeciwko. 
cholerze: personel. szpitalny dla chorych |. 
zakaźnych w Radogosźczu, służba wydzi 


' rozpognawozej, 


a torjam 
Rafał Krajewski, -Józef | 
"Raz trzeci, | nia lampą kWarcową 2, : pozostawiono «w | 
3 dotychczasowych ochronach: Ay 
-zdrowi 
dorosłych przypada 109, na dzieci 142. 
Sz6z6p no tuberkuloze 122 osobom. Pra- 


; wiadów, -- zw 


óbójczych walkach i koż | + 
- nająca od bi eznadziejnej choroby. wewne- | opi 


ę | wem; będą dokonywać rewizji- 
składów aptecznych. Przy. zewizjach tych, | 


„nien. być. wn 1 brać udział k. p. le- | 


| Zapomoga miejska dla straży ogniowej. «| pisy o szkołach w Królestwie Polskiem przewi- ` 


dają dla nauki religji wyznań chrześcijańskich 
w szkołach początkówych 2 godziny tygodniówo, 
nanki zaś łaciny nie przewidują wcale. Jasnym 
zatem jest cel owych esterech godzin nauki re-- 


rozbiór Rzeczypospolitej 8A- | kia 
me, mocą Oręża swego i zrządzeniem wy- 


R p | 
ski zapomogi. 


Osamotniony, |... 


pan i 


władca potężnego imperjum, nie zapłakał | rozjechali: się zna cztery woni , aby użyć i Por. 


ogrody, wszystkie miejsca zwykłych rozrywek 
J: były: “zajete dia kac pn na cele 
społeczne, s: ARA g 


Ę W. „Woltówce, w „Wenecji“; w Konstantynowie, + 


- „W idzin mody Ww Kostjumich dam: 


swych palaoyoh potrzeb. 
ápi zmiana, mianowicie, „noszone będ | 


Poniedzia 


ł wy. wewnątrznej: | 
i lepszenia interesów. Słowarzyszenią. 


- cholerze. > De z 
| dbyżć. 


; BE E, sie półroczne . 
W zejblisazy czasie. RA pod | ezłonków. Stawari. spożywczego „Wisła“, 


pracownicy | 


„Walka z gruźlicą, 


U "Ww TN zgłosiło sie do sokcji w Je 
i ż.grużlicą ogółóm 300- osób, - "między | I 
2583 do- poradni: A 47 d0'' pracowni | 
"Zbadano . 251. od kl 
kierowano do szpitali. 65,. do ambula- | w 
, na obserwację 13, do szpitala |- 
fach 44, na wieś 2,. do naświetla- | 


 Nacjonalizacja s szkół alee 
do "domów |- > -„Lodzór Tageblatt“ donosi, 


_115. Z liczby 151 chorych na | 


| być rozważane *. - wnioski” 


cownia * rozpoznawcza dokonała 108 ba- | 
dań plwocin;. , sanitarki l proai: 87 NY j 


skich początkowych dla dzieci żydowskieh. 9-g0- 


„Rewizje aptek t  aledadów. nalep 


Ścydrowia”  pubłieznego; F 
otee]: i” “ochrony |: pracy. wy* | 
na specjalnym kursie in pak | 
rmaceutycznych, którzy 


szów miejskich. , 


aptek i ie 
> skiej i członkiem Rady Stanu, drugi zaś—inż. 


zgodnie z obowiązującómi przepisami, wi- | Russak został niedawno przez magistrat miano- 


karz. powiatowy. "dia żydów, 


I jeszcze jedno—obowiązujące u nas prze” 


Magistrat postanowił wypłacić łódz- | 
traży . ogniowej ochotniczej 20 ty- | 
marek Ra dalsze trzy miesiące na 
ewidzianej: przez budżet fiie]. 

: a | ligii żydowskiej i T ała języka be- 
T brajekiego. A 


SER AEG 


Zmniejszenie się chorób zakażnych. 
ÓW miesiącu: lipen. w Łodzi. było. | 


-i Sali Koncertowej. 


j "Również - ji Hozba innych cho- Lt 
L zakaźnych ‘ostatnimi: czasy znacznie | 
mniejszyła. W _ lipcu na tyfns brzu- 
„było już tylko zachorowań 25, na 


Wieczór pieśni i "słowa, 


wieg, 


„Wiśniewski, Zelwerowiet--- 


Dane powyż- 


ie: niem al: 


ryen ej. 


z miejskiego domi. izolacyjnego. 


*sgiągu miesiąca. lipca w miejskim 
RTR we da > "267 


pranowym. - 


"Zabawy wczorajsze. . 
Pogodnie, eisza, ciepło... oo | 
Łódź — jakby. „przęczuwając abliłające s się 
jesie enne, wyległa. weabtaj Aa a ryt 
i się JARO 7 
+ do łodzian. „zastosować a iż 


dodatnich utalentowanej śpiewaczki. 
-Artyzm :p. Kochanowicza znalazł. od- 
gowiednie : pole- do swych wdzię 


sześdią: ZA 
„Ko gstnie przedstawił się - , miody 
barybo: st 


wietrza:i swobody: i rozżrywók.” 


"A bawić się: był an iri Arszystcie | 


| a w przyszłości, Ź 
„Wreszcie świetnym artystą 


Bawiła się. Ruda Pabjantéka.. hucżnie było 


ejscu | Sciaga? Kose. mg.: Helenów, a 


aaa Pee ariii, n ins aje spo- 
re wczoraj. do ofiarności. ogółu się 
iorą |. „Spory, grosz na. „Mepokojenie 


> F Hal 
rmyszonia spożywczego 
wem człon- 


Ze s spraw szkolnych "W. myśl rózporządz 
isterjum wyznań 
ublicznego zostały i 


nym opiekunem zostal r 
szkół. początkowych—-p. £ 


zer Sosnowski, . 


klas jst bardzo Sy ke ; 
- Polskie władze 


„kasie było. 3,28% mk., "wpły | |. 
; wydatkowano 133; 319 mk. -i pozosta- | w 
99 mk." Koszty handlowe wzniosły | 
ilans .1 gumę -10,8638 mk. 
wozda anie. zatwierdzono. | ae 1a: s 


"Nauczycielowie 
' będą 250 marek 
cy w progimnazjum 
ę tygodniowo. gą 


ea mk. rocznie zë gódz 


ła H nryka Dąbrowskiego. 


lowych. W. wolnych 


BOWEN K, 
ah . debatowano nad Sorg TAMI MAR: a 


S d b okreg łódzki » ś siedzib, "W. 


DO a Bo aa 


ka, Forat PFójózyw irst posjstałych W draż | 
| giej herbaciarni, a tąkże omawiano. spra- | 
góspodarki i Amok | > 


» Stow. spożywcze „Wista“, ` o KI oświecenia publicznego. podaje do wia- 


- Wezoraj, przy nl. Rokicińskiej N 59 
„ogólne zebranie | tów è 


, pod prrewbdnistwem: członka Ra 


J- u w skiej je b ło na o T sum 253, 434 | 
p I gi pe. g amie pomiedzy 1 sierpnia -a 1 września 


|r. b. Podania złożone pol września wzgdec: 
> dniane nie będą. 


że na jutrzej- 
| szem posiedzeniu. „Rady. Szkolnej m. Łodźżi:mają 
| żydowskich radnych 
; naejonalistycznych.. d-ra- Rosenblatta i inż. Rus- j. 
-saka w sprawie zaprowadzenia w szkołach miej- F 
| egzaminu; 
dzinnego wykładu tygodniowego języka hebraj- * 
| skiego i 4 godz. aeligji. Wnioski te zmierzają 
| również do wezwania zarządu miasta, by koszty nej), 
utrzymania. chederów byly kąkryane Z. tundu. 


> Jako Fomentar do wzmianki tej należy, | 
s | ZAaNaDzYćĆ, . że jeden. z wnioskodawców, dr. Ro- . 
senblażt, jest wiceprezesem łódzkiej . Rady. Miej- 4 


tyke 
wlasnorecznie m dokładnem wskazaniem, 
gdzie ekstern, bądź eksternistka, pobie 
ral nauki, gdzie, kiedy i jakie już p 
dał egzaminy; jak przygotowywał się i 


wany dyrektorem t-klasowej sEpoły: sk > 


_esnym podpi 


| "Wykonawcami. programi byli: pani. 
Kazimiera. Horbowska oraz pp. pohane: 
„dyr. | 
Elszyk, a na program złożyły. się arje-. 
Verdiego, „Pueciniego, Moniuszki; utwory. 
poetyckie "b inne ‘drobiazgi trości saty- 


Na czoło wysunęła się pani Karinio- > 
ra Horbowska, obdarzona bardzo dźwięcz- - 
nym:i równym w całej skali glosem so- 
Duża muzykalność, pewność 
| w opracowaniu zadania, będąca wynikiem |- 
"dobrej szkoły, dają się zaliczyć do stron 


ęcitych: į 
eiektów. dykeji (nie wolnej ' jódnak od- 
skazy) i modulacji dramatycznych 'wzri- 
szeń w szeregu utworów Staffa; Hennera - 
i Dękickiego, które tehnęły prawdy! i S2086- z 


| okazał | 
się. (oczywiście p: Zelwerowiea, dzięki: któ- 
remu wszyscy opuszczali salę niechętnie 
jm twarzami pogodnemi. Był to- tryumi 
r dadawaniu plastyki słowom. z całym. 
| m kunsztu aktorskiego. Recytacje 
Zelwerowicza nie były dekłamacjami, tej 
też nie mówił ieh lecz grał-je i pobudzał | 
audjtorjum do homerycznego. śmiechu. | 
'Przyjmowany był bardzo serdecznie .i.na- | 
PACJENT długo niemilknącym oklaskiem. | 
| ‘Do numerów wokalnych towarzyszył | 
nie wytrawny muzyk dyrektor |. 
ro interpretacja solowa by-. 
jed nak pokbaiigaa głębszego polota, af; 


religijnych i oświece-. | 
TEn orzone w Lasku opjë-: d 
„ki szkolne. Dia progimnazjum miejskiego glów- | * 
iny Jan. a włosy: kr ; 


kacyjńe miejskie W 10- 

- W roku ubie-- 
ało 152-u6zni' ucze- 4.B 
datów do. wszystkich ; 
skie Polais, oi 


 Librach, P. Nádel 10 mk 


Przemianowanie placu, Nowy Rynek uchwa- 
‘Miejskiej przemianowany został na płać ; 


wanie, Pan Jan Albrecht żostał mia- |. 
P. sąd okręgowy w Łodzi Min 


antay dla eksterno, 


Sa Miństatjum wyznań srólietinych. 


domości, ŻE: w drugiej połowie Września 

r. b. rozpoczną sie egzaminy dla o 
okstetnistelc: Z zakresu klas 4, 

ï 8-miu. > 

Es szaminy odbędą": się przed ale 


„| nemi komisjami egzaminacyjnemi w War- 
| szawie,. Frodzi, 
H Ww. każdym 7 tych miast zbierze 
i wiednia liczba kandydatów. - 


Tublinie i Kieleach. o ile 


się od po o- 


„Podania -o dopuszczenie do ezrami- 


e nów wszyscy Kandydaci pówinni sk Ele | 
f do ministerjum W. R. 


10. P.w sekcji. 
SZKÓŁ. średnich fal. Uj jazdawskie 37), wtek w 


W podaniu. ;ależy o vski ać w kto. 


Ę rem z wyżej. wymienionych miast k: a 
> | đat -pragnie zdawać, jak również Nala W 
| do -którego z miast zechciałby udać. 


na . egzaminy, gdyby w wybranem przes 


"niego mieście. komisja egzaminacy pa me 


doszła do skutku. - 

W podaniu „należy. wymienić ; 
stalego zamieszkania oraz adres podczas 
„następnie należy w podaniu 


zaznaczyć, ;z kursu jakiej szkóly pragnie 


kandydat zdawać (filologicznej czy real- o 
zakresu > 
szkoły filołogieznej, to z jakiego języka 
nowożytnego. pragnie zdawać eszamin pi- 
śmienny, “Jeżeli: zaś.» kursu szkoły re- 


_alnej, czy. „pragnie zdawać K jezyka Jac 
eińskiego.” ` 


a jeżeli zdawać bedzie 7 


"Do ółańta należy dołączyć: 1) me- 
urodzenia, 2) życiorys, napisany 


egzaminu, 8) świadectwa szkolne, o SĘ 
posiada; 4). opłatę w „wysokości 80 marek 
dla zdających z kursu 8 klas i 40 marek 
dla zdających pełny. egzamin z 4i 6 klas, 


lub uzupełniający z 4, 6 i 8 klas. Opłata T 
da nie podlega zwrotowi; 5) dwie niena 


klejone łągralie,. zaopatrzone. ano: 


Eksterni i sketetniatki, zdający z 8 


f klas, muszą zdać egzaminy wstępne zje 

a | zyka polskiego, z historji 
 |szechnej; z geografji. Polski i powszech- 

nej, z matematyki, fizyki, przyrody; zda: ` 
BEGA maturę realną zdają nadto z rysun- 
- ków. Posiadający 
"mogą być zwolnieni: od wszystkich, 
«niektórych egzaminów wstępnych. W każ: 
*dym, poszczególnym. przypadku docyduje 


Polski i pow- 


świadectwa , szkolne - 


bądź 


ministerjum W. R. i 0..P. na podstawie 


przedstawionych świadectw szkolnych. 


Abiturjenci i abiturjentki, którzy 


nie złożyli egzaminów dojrzałości w mie- 
"siącach maju i czerwcu r. b., jak również 
„a6yniowie i unezenice | 


nie promowani do . 


„kłas:.5 1 7-w tymże czasie, przystępować | 
„do egzaminów. w miesiącu wrześniu r. b. 
3 wie mają prawa 


. Egzaminy będą i sig zgodnie 


6 "dotjehczosow jm: regulaminem egzami- 
"nów dojrzałości, w którym zaszły naste- 
'pujące zmiany: a} opłata za egzaminy dla 
maturzystów: podwyższoną . została do 80 


marek; b): w razie. zwolnienia kandydata 


od egzaminów „wstępnych część opłaty nie 
| ulega zwrotowi; ©) opłata za egzamin nie 
a p. Wiśniowski, który: odtwo- | 
rzeniem Prologu z „Pajaców” Sa da- | 


ulega zwrotowi nawet w razie niestawie- 3 


nia się kandydata. 


Dokładny termin rozpoczęcia egza- 
minów będzie - PRAD podany: do wia 


 domości. CZA 


|= Regulaminy egzaminów 4, 6,18 a. „e 
jak również programy są do nabycia w ` 


"sekcji szkół średnich misa (al U- 
Jetęwaię 30) > | 


ammm 


Ofiary 


złożone w „Godzinie Polski“. 
` Na Dom Sierot (Pasaż Szulca X 20). 


"Z okazji zaślubin p. -E Olszer- -Sierzeńskiej f 

z p. Maksem’ Rosensalem—M. Hilmanówna o mk. 

434 
Na szkoły w Chełmszczyźnie i i na Podlasiu. 


R. N. amalerione 2 mk. 435 
"Do uznania. redakcji. | 

-Basitskonało 2 o miet50 ten. 

Na ochronkę przy u. „Potudniowej 66. 


© Mimar an 5 mk. 


Na „Uzdrowisko“. i 


Zamiast - "kwiatów. na grób. ńiieodżalowanej = 
amięci b. p. d-ra D. Klejnmana —Hermanostwa E 
Nadel 10 marék. 435 


Na biblioteke publiczńą w Łodzi. 


Zamiast, kwiatów ni grób nieodżałowanej 
pamięci b. gi d-ra D; Kleinnana —S. a 


"Redaktor adrot Aleksander Bieliński. 


Druk i nakład: Wydawnictwo polskie 
A. Napieralski i C, Zawiłowski. 


PAPER o i 


Korepetytor m Jetien nieszkana 


— S T nam pan zare- 
komendowałeś, jest bardzo dobry... bardzo u- 
ezony..  Helence bardzo się podoba. 0% 
ale on jest za... za... poważny... 

Pani AMORE 2 zajaknęła się i dodała: 

— „i za przystojny... słowem nie z te- 
go nie bedzia! Niby z nauki mie.. 

Z kolei ja się zaruwieniłem, ale: z gniewu! 

— Daję szanownej pani dobrodzice ko- 
repetytora, który skończył ten... tego... z 
eximia cum laude... student ` poważny... uezo- 
uy.. w głowie ma ten... tego... gmachy wie- 
zy... A pani dobrodzika z wyrzutami?! 

Pan Amorski wziął mnie pod rękę: 


— Kochany przyjacielu, nie gniewaj się... | 


Mle Helenka całe noce płacze... Wprzód pła 
kała, bo cheiała, panie dobrodzieju, przestu- 
djować wszystkie nauki i zdać maturę... Mu- 
_sieliśmy się z żoną zgodzić, chodziaż  uniwor- 
sytet po djabła nezciwej córce obywatelskiej. 
A teraz kiedyśmy jej wzięli korepetytorą, 
dziewczyną cale noce nam płacze, bo zako- 
chała się po uezy — i powiada, że nauka jej 


do głowy nie idzie, że jej wstyd strasznie | 


przed nauczycielom, no i ten... tego... 
d obrodzieju... 


panie 


. ten tago...? 
tapytałem. o "Ten tego” ara się Só 
ad p. Amorskiago. Zaraził 2 


„|. 


| Szkoły Realnej Koeduka- ; 


cyjnej w Zgierzu, 


| podaje do wiadomości zainteresowanych, że egzami- 
| ny wstępne do klas wstępnych, I, II, III, Tv, Vi 
| TV. ej, rozpoczną się dnia 26 sierpnia t. b. Žgło- 
| szenia kandydatów, w które wchodzić wińno poda- 


| nia 25 mk. za egzamin, 


| 5762—10 


przyjmuje kancelarja 
| śzkoły we wtorki i piątki od godz. 10 do 12. 


Dyrektor: Stefan Pogorzelski. 


— Helenka jest jedynaczka... a my ma- 
my pięć wsi.. Pan. Stanisław bardzo nami 
przypadł do smaku... Uczony jest dosyć... 
i zdolny... Mógłby nawet. nabyć agronomiezne 
wykształcenie w jaki rok... A Helenca po go 
uniwersyteł?..., Gdyby, slowem, nie był ta- 
ki zagapiony w książki...  ławióta: i gdyby 
pan... 
mm Co ja?! 
0 m „ken tego... 
żeby młodzi ten tego... 
Zrozumiałem, że rodzice pani Amorskiej, 
którym na gwałt musiałem ściągnąć wzoro- 
wego kor epetytora dla Relenki z hoti 
oheenie przeznaczali mi róle swała. 


Ha trudno! — miłym asa Zawsze 
chce się dogodzić, | 


e-n 4 2» s Eos s a’ * s. é P * r 


= Nazajatrz siadłem w altańce, gdy pan 

Stanisław przesłuchiwsł Helenkę z całego sze- 
regu zadań dnia poprzedniego... , 

Prześliczna blondynka z kwitnącemi ra- 
mieńcami, troche jąkając się, wydam lekcję 
historji polskiej: 

~ Bolesław Krzywousty... tak ZWANY.» 
z powodu ust krzywych... ale serca prostego... 


Król dobry... kiedy brat jego Zbigniew wi- 
chrzył... i już miał nająć mordercę... kazał go 


oślepić i... ie io 
Maszyna stanga.. Przyszodłom | jej z po 


TVOM 


|| postanowił: 


tza do tejże masy. 


GQ | 6878 O o 


z kolei wzięła mnie pani Amori e | 
| dziś z tomia przyp 
To jest rzeczą jasną, że gdyby Zbigniew 
oślepił brata i został. królem jedynowładnym, ' 
to chwalilibyśmy dobrego króla Zbigniewa iwp 
| podręczniku Lewiekiego pisałoby się: „Bdy | 


niby. tok płyn, | 


ustónowić nowy tóriniń, esteromiesieczny: dò spraw- | 
dzenia roszczeń wierzycieli masy upadłości Dawida Min= |. 


Poniedzisłok, 6 sierpnia 1918 r. śe, 


m Może aalbyś pań spokój desce na 


adkami -historycznemi... 


Bolesław miał już nająć mordereę... 


/— „W ezwartej wyprawie wą 
W czwartej... Ww ozwar-ar-tej... 
- Dopomógłem jej: © ER. 
© = Ograbióno E instrai. 
I zwróciłem się do koszty, | 
 — Czemu pan fatygniesz Helenkę kaž- 


da wyprawą. poszczególnie, „kiedy wystarczył l 
bywali zabija- 
. grobu Chrystusowego nie odzyskali... na- 


| rachinak" ogólny? zabijali... 


nozyli się troche handlować z Arabami... 


Korepetytor zaproponował wówózas fiżye 
kę. Helenka ani rusz nie mogła przypomnieć. 
sobie, że przedmiot ważący na równiku 200 


gramów; waży na biegunie 201 gramów: o 


no to na wadze spreżynowej, nie uwzględniw- 


szy bodaj nacisku gęstszego bo zimniejszego ; odbędą się w. iaoi 


powietrza na sprężynę na biegunie... Może- ta 


cala teorja strat wagi wymaga jeszcze po- | - 0... 0... 
prawi maa M a o- | 


| OBWIESZCZENIE. i 


Król.-Polski Sąd Okręgowy w Łodzi. > 
(Wydział Handlowy), 


P> iw sprawie u apłości Dawida Mintza, fabrykanta m. bóle ue 
| chwała z dnia 2$ lipca 1818 r. na zasadzie art. U Kod. Handl. 


"Wobec czego wzywśnt wierzycieli masy upadłości Dawida a 

Mintza, aby osobiście Jub przez pełnomocników. stawili się w eią-| 
| nie na imie dyrektora szkoły, świadectwo urodze- pu wyżej kanji termiin Przede, syndykiem masy, Adwo-| 
atem Przysięgłym Maurycym 

lenkiewicza M 4, i oświadczyli. z jakiego tytułu i do. jakiej st-| GAJATU 

MY są wierzycielami, aby oddali mi tytuły swych wierzytelności,| URU IB. i 

Inb złożył je w kamćalarji Królowsko-Polskiego Sądu Okręgowego PNE ZKZ 

w Łodzi, przy ul. Pańskiej M 115, (Wydżiał Handlowy). każ 


Syndyk tymczasowy masy upadłości Pic 
Dawida Mintza w Tomaszowie, 
3 Adwokat peren Maurycy. F. KON. | 


Konem. zam. w Łodzi, przy ul.] 


| tad wakonik w sinaia z s kótego 
wano powietrze, a pan aheegz, że 


Nastąpiła lekoja, historji eei N | więcej trzy... Ale ile to będzie?! 


Helenka utknęła, ząraz w pierwszem zdaniu: | 
A ławie  dkiawonyntie:. 


| esj sawraea dzieciom 
~- | oze już żadną miarą, abyś pan po. żakiem 


| śmiercią tej biednej Urszulki, która już dawn 


|pań,. słońca świeci tak endnie... 
słodko, śmieją: się... Możebyś pan. tak z. a 
| ka podjndł Bobil. „pospacerował?... . 
"Pan Stanisław miał oczy pełne grozy | 
i zdziwiónia, co Helenkę jesacna mośniej mie- 2 
mzało. Wtrąciłem się znowu. | 
| c= Daj pan pokój z tą kotin. że przed. h 
mioty tracą wagę na: równiku. z powodu wię | 
'kszego. oddalenia od Środka ziemi... Sprawdzo- 


4 wa 


NT m ma 


° Korepetytor każe, zwirówi 
dania AE (M) - | 
Helenka Stała i 

—. „Mniej pięć więcej mniej 


Łzy miała w oczach... i 
| —m Widzę, żeś pan cation. moki 
To usunięcie. 
i „minns“ i zamiana „więcej-mniej” ię, 
"w głowie. Nie 


worężeniu namysłu mojej ciotecznej . ku: 
jeszcze ją trapil (widzę : ówiezenie. na. ste 


ápi spokojnie, a my wciąż jeszcze ozytuje 
piękne, choć częstochowsko-gramatyczne rym: 
ne ten temat Jana z Czarnolasu... . Zauważ 
maliny tak. 


dow e CEES PSE" acen è te szał 8 


W godzinę potem z krzaków malin r o 


= Panie i adhu, wiślłny KARNEJ 07 

Howe” Helenkot twoje nsta są malinówyno 8 
od wszystk kich malin na świecie... o » 
Pani Amoreka mówiła m to | mateonyay r 


> [Chirurgia chor. kobiece, „|| meer gaii 
~ | akuszerja. KE i 
miesz. obecnie: Krótka 


 Przyjmujć od 4 dó „M3 | 5 3 
w me śe 11. do 1 i. JE" 


sie winny do Oddziału 


pr 


laną im będzie żądana iłość kartoni 
nych zapasów. 


Mydło i mydlik 


Od szefa administracji przy Genorał-gubornatoratwie 
warszawskim otrzymaliśmy włączną sprzedaż mydła 


i mydłiku, wyrabianego przez Towarzystwo „przemysłu 
ihoni myälanego „Nepros, Werner % Co.. 


Skład główny i ekspedycja dla Łodzi i prowincji | 
mieści się przy ul. Piotrkowskiej Mo 112. 


Towarzystwo Zjednoczonych Fabrykantów 


„Mydła w Warszawie, Tłomackie 


OGŁOSZENIE. 


Od dnia 1 Sierpnia r. b. — 


Magistrat — Wydział Zaprowiantowania Miasta 
rozpoczął na placach swych przy nl. Przejazd nr. 92 i] 
Ekaterynburskiej Br. 8, 8 | 

Ceny sprzedaży 
Kooperatywy z zapo otrzebowaniami swymi zgłaszać 
artoflanego przy Wydziale Za- 
owiantowania Miasta, ul. Srednia nr. 16, gdzie wydnie-| 
w miarę posiąda 
6898—1 | 


rzedaż kartofli. 
kk. 32. 


- wykładania mogił. 


Bliższych informacji zasięgnąć można w pl 
T biurze (iminy (Nowy Rynek 6), w godzinach | 
"| urzędowych. Tam też w przeciągu bież, ty- || 

| godnia należy składać oferty w w || 
|| kopertach. E 


Łódź, d. 4 sierpnia 1918 r. 
Lacząd Gminy Barozaksoysh p 


sE myśl § 38 Ustawy ma honor prosić PP. Gztónków "To- 


JO | 1914- —1917 r. z protokułami Komisji Rewizyjnej. 


* |miejskieh w 1915 i 1916 r. 


za korzec. ful. Zachodniej nr. 45 i będzie de her Św a 


A enin rimat n audi e 


: | ogłasza. konkurs na objęcie dostawy def sk dis | 


toż. f ! 


| - Rada — > 
Towarzystwa Wzajónineżo Kredytu 


Łódzkich Kupeów i Przemysłowców 
(Piotrkowska 17) 


warzystwa na 


Nadzwyczajne Ogólne Zebranie 


Slodbyć się mające w d. 19 b. m. o godz. 5 po południa | 
2|w lokaln własnym przy ul. Piotrkowskiej nr. 17... 


Porządek dzienny obejmuje: 
1) Wybór przewodniczącego. 
2) Zatwierdzenie sprawozdania Rady i Zarzada . za 


8) Budżet wydatków na rok 1918, 
4) Zatwierdzenie gwarancji na rzecz  poźyozok 


5) Wnioski członków. > 
- Wrazie niedojścia do skutku Zebrania 1 w. wyżej 
„|terminie, następne zebranie w myśl § 33 Ustawy odbędzie się w 
d. 2 Września r. b. o godz, 5 po pół. w Sali Hotelu Manteufla „pok lost | 
lo 


„abibc Alia Osłonków. 


Dr. Jzkób SDŁOWIEJGZYK | 
choroby skórne, weneryezne 
i moczopłciowe. 
Przyjmuje od 10-—2 { gd 4—7 
oezwadowska Na 4 
(vig a vis Nawrot), 


TE WET. | 


powrócił 
Choroby areak i nerwowe 
| Sienkiewicza 67.. 


Przyjmujs: od 8 do.10 rano n = 
J5 dò 6' he wieczorem. Rod | 


s Dłogoletni. r utynoweny 


De. med. Aronson 


„wyjechał , - angielskiego © 
. zdzielą lekcji. Oferty sub En- 
wraca 30 sier pnia. m wę ki adm. Ha ; n 


6349- -5 ; 


| Leczenie promieniami Róntę ena. tir 
(9-11 rano i 6-—8 wiecz. Panie |. 
określonym JI 
| — |w, 
| prłyjmuje stale w Łodzi. |- 


| = | Chor. skóry, weneryczne i dróg P 
S È- 8—1 1 r.i 8—-7 pp. niedz. św. 9—1. 


b Nauczyć c c I "M | 
. aiówna A Na | 


BOZE 26 


wrócił i itirpocr P 


Jao Tioti? 6320-8 0) jem, 
18 Y. Motrile od Ras: rano. | 


i bała skórne i wener, 


świśtłem. 


Al. Kościuszki (Spacer. y| lod; 


1, as do yt A 
ska 88 m. kJ 


żuk Osad. bie 
owej uje pe do pa 
bac aub „Polką 
P Polski“. „SBB 


= po pot w „Ałodzieję 10—12. 


k ją posady felczora, pos 
wuja moen. aptekarskiego 
ewentualnie biurowej. Łaskawe 
KE. W. p Pad sub „F. 
w,” 6893 — 2 


AJ TK Garacli- i 


moczópłciow 


Krótka nP. 5, 
ę 6184—7 | 


: =" : 


_jmatyk-lizyk*,. 


Med. Dentysta j | 


€. Koprowski 
_. Biotrkowaka AG 35 


powróci 
i przyjmuje >. od 10 — ł 
i òd 3—7. 


a 3 > T. Stenoel, 
Dąbrówka przy Zgierzu. 


W Fachowe Szkola Handlowa 


{typ è i 
Widzewska si 5 


cayna she 6 sierpnia. 


Poszukuje się e d 
murarzy IE : 
przy budowie cegielni zaj 


wynagrodzeniem od 10 doj. 
„ 42 mk. dziennie. 


KRYCIE DACHOÓW| 


wykłady rozpoczynają się 5) basic zde dachówką 


sierpnia o 6 wieczór.. | 
Kurs stenngralji i rozpo- | MAR. JAN T NUREK E 


PIOTREOWSKA 108. 


8 w m mje 1 womi w 


| 8 w m Kolnszktch, w pów w Łowicza, w a w Matki 
 Sładleaok, w este W mą 


